
Białystok, czwartek 6 listopada 1919 r 
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Prenumerata z j odnoszeniem do domu i 
przesyłką pocztową 

na 1 miesiąc Mk.j7, na 2 miesiące Mk. 13, na 
3 miesiące Ak. 10, na 6 miesięcy Mk. 35, na 

12 miesięcy Mk. 70. 
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ubi Jigo miejsce: prfedI tek- | c insAi l, tel. 58. 

ikstem Mk. 1.. w tekście* Mk. 4» m aJ , ... , • '' , L 

C e n a o w ł o s i e ń : j 
1 w!er« petitu 
stem nk. 2. za tekstem 

Ogłoszenia drobne: -25 fen, od wWazu, 
O poszukiwaniu pracy, 10 fjcn. Od ty ram 

Pismo nezaJeżne wychodzi codziennie rano, ptócz dni poś^iątecznych. numer pojtd. 30 f.po±Hf 40 
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pe- prze* 

Administracja otwarta w godz. 1C 
Rękopisy nie zastrzeżone do «i 

chowują slą. 

nherykańskiej „IrtFlN-GlLM" w Nowym-Jorku, — Dziś pr«npJ«Nt! — I 

c n R i s T i n E MAVO 
Sw,~-obraz ten wyroinio się w szeregu ostatnio wyświetlonych, > 

Płwyylełony rekordjw lechnłce klncreątoflfaficz * czne], 

Białostockiego Touarzystcua 
i> 

niniejszym zawiadamia pp. Fabf-ykintów, i* Towarzystwo zamierza zakupić 

d u ż ą b a r t j ę w e ł n y a n ą t o l i j s k i e j PO c L e /mni**!**): od 13 do 15 nrarelc za funt FRAMGO-BIAŁYŜ OK. 
Warunki ikupna: Przy obstalanka 50 proc. wartości reszta po przybycia wełny do Blałegostoka, chcący wziąć odział w zakopie raczą 

zawiadomić o tem Zarząd Towarzystwa do 8 listopada oraz zechcą zapłacić należną kwotę pieniędzy. 
Próbkę oglądać jnioźna w Zarządzie Towarzystwa od 11—2 i 3—7 godz., gdzie jednocześnie otrzyfnać móźna' 

wszelkie informacje w kwcstji powyższej. 
m 

Z poważaniem 
Zarząd* 

wzywa prżcdsiębi 
w objckta:h woji 
etc. winnj by<" 
sieczne. T ;nr 
ogłoszenie (6-

0 Q> SP 

m wBkłpstokn 
ów do składania ofert na oczyszczanie kominów 

owych m. Białystok. Wszelkie narzędzia,liny, miotły 
idstębiorców. Płaca ustanawia się za oczpfeeiie mie-
adania ofert tygodniowy licząc od dnia .niniejszego 
19). 

Restauracja „VAR1ET£ PflRlS" (dawniej „REN/uspNci) 
tlica Kilińskiego Mi 6,—Dziś i kaźdodzienne występy nowo sajsńgaźow ł̂-
nych, pierwszorzędnych warszawskich [artystów i artystek. Mfędzy innyniL 
dwóch okrobatów oraz muzyk, wirtuoz, znani z występó*c| w pierwszf* 

rzędnych cyrkach europejskich. I 
I Bafct obficie opatrzony w wino, kuchnia wyhępo* 

DYREKCJA. 

i 

id Budownictwa Wojskowego 
G VV. wNfiiałymstoku 

W*ywa śrzedal tMercW do składania ofert na pokrycia dachów papą 
w objektach wojejipych m. Bielsk. V ofertach ma być wskazana cena 
od i-go kwadratowego metra (matfrjała wraz z robocizną i na samą 
robociznę). I 

Termin skłafania ofert—do ddia 10 listopada b. r. 

Za 

f 

f % 

Ą Lek^rz-dcntysta 

P. P. OICHOŃSKI 
Pałacowa 2. 

Choroby zębó#, dziąseł, sztuczne zą|by. 
i - ' 

Przyjmuje * godz. 10-2 14—7. 

Rządowy w 

Budownictwa Wojskowego 
G. W. w Białymstoku 

wzj|wa kupców, do składania ofert na: 
1) materjały ljh|idowlant, 
2) K instalacyjne i elektryczne.w odociągowe i kanalizacyjne, 
3) ,„ oiśmienne (szczególnie papier) 
4) farby, pokott 1 lakiery. , tf • • 

Termin składania ofirt tygodniowy, Ucząc od dnia dzisiejszego (6—XI—19). 

9-r S, 9em6ec6i 
Lekarz szplitala wenerycznego. 

[ iarali skórne, weoeryczoe 1 moczopłciowe. 
od 3—6. 

HOTBŁl POLSKI J4 $. 

Na wtorkowem posiedzenia 'Śej-
ma rząd wniósł własny p^fjekt koi-
stytacji, ajęty w 103;paWrafach. I 

Nazwa państwa |brz|mf: Rzecz­
pospolita Polska. Włtadzh | zwierzeń-
nia należy do narodf. Qr§anai}ii no-
roda w dziedzinie ustawodawczej 
jest Sejm, wykonawczej-^Noezelnik 
Państwa, w wykonywania) sprawie­
dliwości — niezawisłe sądownictwo 
polskie. 

Sejm wybierany jeśt na podsta­
wie równego, powszechnego, tajnego, 
bezpośredniego i proporcjonalnego 



D z *i e ri n i k B i a f o s t Q c k i. 
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D Z I Ś ! Arcydzieło jsłynnej wytwórni „NORDISK" w Kopei 

NAWRÓCONA 
Wzruszający dromot życiowy w 3 oktoch. 
V roli głównej gwiazdo kinematograficzna 

GRZESZNICA 
oktoch. J % - S | f C 2 N 1 0 1 8 1 6 1 1 Wirtuozowska gra artystów 

UWflGH: Wkrótce! „CYRK WOLFSONft" Wkrótce! 

• i • -
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rborczfcao na 4 lata. Na-
Ptiństwn zwołuje corocznie 

Nr 

w listop 
czajną, 
sifjcc. 
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iSOCZłoąk 

ic SJejm na sesje zwy-
ynajn|niej: na cztery mię­
to rio żądanie przynaj-
icj człści ustawowej liczby 
zclnik.Państwo zwołuje 
ycza rtą w każdym cza-
ony kjm może być nie 
na d ii 30, przyczem w 

pc wtórne odroczenie 
oźc trtko za zgodą same-

Nai Zelnikowi Państwa 
praii 'O rozwiązania Sej-

źe w* bory ponowne no-
zą i> ciąga 90 dni od 
azot l§» a sesja nowego 

oni być musi w 
od dokonania wybo-

k,ons ytucji nastąpić mo-
óbeciośel przynajmniej 
awoocj liczby posłów 

dwp trzecich głosów. 
zmiinłe konstytucji mo-
isanj przynajmniej przez 
Ić- ustawowej liczby po-

mle Istnieje Straż Praw 
Stroly.Praw wybiera Sejm 

system proporcjonalnym z pomię­
dzy Ciebie ki b poza sobą. Wyźśze 
zakłady „noakowjt wybierają po jed­
nym członku, ponadto 3Q członków 
mianuje* Naczelnik Państwa. Wszy­
scy pfastują spe mandaty przez 
cały okres Sejmfc. Posłowie powoła­
ni do Straży Prhw tracą mandaty 
poselskie. Każdą* ustawa1 musi być 
przekazana do zbtedanla Straży Praw. 
Jeżeli po 30 dniachnie będą podnie­
sione źadrie zariaty,- sto Naczelnik 
Państwa zarządza ogłoszenie s usta­
wy.'Jcieli Straż Praw uzna ia po­
żądane poczynienie w ustawie pew­
nych zmian, to tóawiadumi o tern 
Sejm w ciąga dni 30. Jeżeli Sejm 
odrzuci proponowane zmiany, w 
całości lub w cafeścl. Naczelnik Pań­
stwa według swjego uznania, albo 
z rządz i ogłoszenieHistawy w brzmie­
niu , ustalonrrn przez ponowną u-
chwałę Sejmu, albo zastosuje „\Kto". 
W ostatnim wypadku projekt nic 
może być roztrząsany na tej samej 
sesji Sejmn. 

Sejm ustala | tan liczebny woj­
ska, uchwala' popór rekruta. 

Naczelnik Państwa jest wybiera­
ny nb lat 7 przek wszystkich, któ­
rzy posiadają czynne prawo wyboti-
eze do Sejmu (tfij. ukończyli lat 21)( 
—z pośród dwaIkandyddtów, zapro­
ponowanych prztz S--jm. W przedo­
statnim kwartale sesji sejmowej 
Sejm wybiera* kandydatów, o ile zaś 
Sejm jest nieczynny Naczflnik Pań­
stwa zw >łujt| soeejalną sesję. Za 
wybranych dtoążfcni są ci kandydaci, 
którzy uzysl ali największą liczbę 
gł«>sów. Natfehmłost po wyborze 
kandydatów, nie później, jak na p 
miesiące przed 'opływem siedmioleci 
da. Ńaczeln k! (Państwa wyznacza 
wybory, któr eh ;prawomJcność za­
twierdzi Sąd' Np wyższy, 

Naczelnik* -m 'Państwa mole "być 
każdy obywiicl polski, którzy prze­
kroczył ta le : wieka. Rozporządza 
on siłami zbiojnkrmi państwa i jest 
ich w >dzern i <ielelnym. 

Kiedy Noc leliik Państwo nie mo­
że swych ob)w|ązków sprawować, 
albo umrze, i >te#y władza przecho­
dzi w ręce R( dyf Trzech, t. j . rior-
.szałka Sej mci. Pfezydanfa Rady Ml-

3 miesiące nie sprawajc swego u-
rzęda, Rada Trzech zwołuje Se.tn i 
poddaje jego uchwale, czy urząd 
Naczelnika Państwa należy uważać 
za opóźniony. Do uchwały tej wy­
starcza zwykłam większość. 

Naczelnik zawiera umowy i pod­
daje je do wiadomości Sejmu, jest 
władnym wypowiadania wojny, ale 
tylko ZJI zgo4ą Sejmu. Za czynności 
swe nie jest iodpowlcdzialny ani po­
litycznie ani cywilnie. i 

Sejm, achwałą przyjętą przez sl4 
Izby, może postawić ministrów w 

• stan oskarżenia, przed Trybunę łem 
Stanu, który się składa z Prescsa 
Sąda Najwyższego, 8 posłów i 4 
członków Straży Praw. , . 

W prawach i obowiązkach @by-
watelskich zastrzeżona jest n ety-
kalność osobista, nietykalność wła­
sności, która może być wywłaszczo­
na dla celów państwa. ; 

Rdigja rzymsko-katolicka, , ako 
Wyznanie przeważającej części 

mieszkańców, zajmuje w państwie 
stanowisko naczelne, na ^zasapie 
porozamienia ze Stolicą Apostolską. 

Wolność szkoły jest zabezpieczo­
na dla każdego obywatela. W szko­
łach państwowych i samorządowych 
nauka religji jest obowiązkowa. 
Naaczanie początkowe jest obowią­
zkowe i bezpłatne. | 

Po,uchwaleniu ustawy konstytu­
cyjnej, Sejm musi w przeciągu) dni 
30 dokonać wybora kandydatói 
Naczelnika Państwa, a najpóźnij 
3 miesiące ma być dokonany wj 
samego Naczelnika. DO wybora 
wiązki Naczelnika sprawuje ; J] 
Piłsudski. 

lijnMt D. wM\ i. loiiii. 
(Artykuł nadesłany). 
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W numerze 144 „Dziennika 
łoslockicgo" zamieszczono 
posła p. Łosia p. t. „Wezwanie 
wójtów i sołtysów". Poseł Łoś pr 
stawił w swojej odezwie dolę 
nika miejskiego i jego rozpaczfi 
położenie, źe zarabia mała a 
musi za- wszystko drogo. Wiej 
Łoś wzywa p. Wójtów, aby po r 
szyli z dostawą zboża, aby lad 
nie cierpiała głodu. 

„Dla miłości Ojczyzny, dla 
ści bliźniego, wzywam was" — 
p. Łoś. To piękna odezwo pr 
wie po chrześcjuńsku, ole dla 
ci, panie Łoś, a nie dla 
chłopa. Nasz kochany chłop w 
siejszym czasie niema serca, ni 
miłości bliźniego, a tern 
Ojczyzny. Dla niego tam Ojczy 
gdzie ma więcej płacą. To jest 
na bliźniego dolę, bez iskry 
cia ehrześcjańskiego, Wszystk 
jema mato. Za 100 kilo żyta 80 
mało. Wolny handel kartoflami 
35 m. c. mało, za fant masła i 
mało, za kwartę mleka 2 m. 
za kopę kapusty 60 mi mało, zĄ 
rę drzewa 120 m. mało. W lesie 
ci za nią 5 marek. 

Słyszycie, panie Pośle 3 
płaci a sprzedaje za 1201 Takgo 
wość opanowała, że sam nic wic 
za co brać. m 

Że komisja sejmowa 
80 m. za centnar żyta, to chłop 
bic drwi z tego rozporządzenia 
swoje zboże wywozi łodziami 
Prus, albo do bolszewików (? 
Red.). i 

A nie tylko zboże ale i m 
słoninę, kiełbasy pakują w becz-
wywożą do Aiemców, bo n 
tfrag-ty&ma zapłaci, ile onlchifc 
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Gdzie niema rzeki, to chłopi 
zmawiają się % dróżnikami kolejo­
wymi, i do n eh zwożą zboże, a 
w nocy zatrzymuje się pociąg towa­
rowy i zabierz te ładunki. 

To robota naszego'chłopa, a po­
seł Łoś nawołuje do miłości bliźnie­
go. Chłop ma miłość bliźniego? On 
by go ze skórfy obdarł. 

Na zapytanie: a masz ty sumienie 
43 m. żądać i a miarę kartofli, on 
odpowiada: jciźeli niemasz pieniędzy, 
oby kupić, to weź sznurek i powieś 
się! Na taką odpowiedź zaczęto chło­
pu kijami pofuszać samienic, aź go 
policja obroniła. 

A oto dragi przykład. Kobiety 
sprzedają mapło po 20 marek. „A 
macie wy samienie tak drogo żądać? 
f\y was poprpslmy do biara walki z 
lichwą". A onp „my sprzedajemy, jak 
my chcemy a ty, jak nic masz pie­
niędzy, to zdychaj zgloda". Takato 
chłopska miłość bliźniego. Tu w tych 
kilkunastu Sierszach wymieniłem, 
jak nasze chłopy bez miłosierdzia 
obdzierają ubogą ludność jak okra­
dają swoją własną Ojczyznę dla 
tych marnych judaszowych marcie. 

Tak, panie Pośle, jeżeli taka bę­
dzie gospodarka w kraju, to prędko 
zabraknie chleba. 

Idźmy za przykładem Poznańćzy-
ków — woła poseł Łoś. Och panie 
Łoś, daleko »am do Poznańczyków. 
Poznańskie matki złotemi krzyżami 
obdarowano Iza wychowanie swych 
synów, a u rias czem nagrodzić mat­
ki, źe taką chciwość wpoiły w swych 
synów? 

Na zakończenie poseł Łoś nawo­
łuje, aby kto zechciał napisać do 
„Dziennika", w jaki sposób urządzić 
się, aby ludność była zaopatrzona w 
chleb nie drogi 1 aby chłop byt za­
dowolony z ceny. 

Jeżeli komisja oznaczyła 80 mk. 
za centnar metr. żyta, to wynosi 
13 m. 37 f. ża pud, to chleb powi­
nien być pp 40 f. za fant a jeżeli 
tak nie jest to niema gospodarza. 
Aamy Sejm, mamy ministrów, ma­
my w kaźdem mieście rady miejsie, 
prezydentów, komendantów, genera­
łów, rozmaite zarządy policyjne, 
kryminalne, aprowizacyjne, walki z 
lichwą 1 t. d.|, ale nikt się nic troszczy 
o lud rabocizy, aby temu ludowi 
alźyć, tylko liażdy ma swój osobisty 
interes, aby ślę zhogacić. Wszędzie 
nadużyci© i lo ńa krocie tysięcy, a 
przez taką gospodarkę prowadzi się 
cały kraj do rainy, a robotnika do 
anarchfi i bólszewizmu. 

i ,v Kazde^rpzporządzenie powinno 
* być wykonanie, a jeżeli ktoś go nie 

spełnia, to należy go karać. Jeżeli 
chłop dobrowolnie nie dostawił zbo­
ża, to trzeba zabrać je siłą. 

Niech poseł Łoś zażąda 100 dra-* 
gonów konnych i z tym karnym od-
dzi&łern jeździ od wsi do'wsi i wy-
bijbr kolbami na chłopskim grzbie­
cie posłuszeństwo a wówczas i żyto 
będzie; w monopolu i chłop będzie 
zadowolony z-ceny. Kiedy żyto bę­
dzie w monopola, to należy pozaj-
mować wszystkie młyny. Ałyny na­
leży obsadzić żołnierzami pewnymi, 
bo jeżeli obsadzisie je źle, to m^ka 
powędraje do żyda. Jeżeli mąkę 
rząd będzie sprzedawał piekarzom 
po 20 mk. z^ pud, to będzie zara­
biał na pudzie 6 mk. za mielenie, 
a chleb będzie po 30 f. za funt, bo 
jak za mąkęi piekarz zapłaci 20 m. 
tb wynosi 3) f. funt? :, 
\ A może kto zapyta a pieczywo, 

a drzewo, as robotnika * \.] 
Proszę posłuchać. Jedna piekar­

nia z dwómh ludźmi wypiecze na 

tydzień 100 pudów chldbo ze *sto 
i In przypiec 

jak i t lę 
jrobil po 6 

go- j 

pudów mąki, otrzyma 
ten daje zarobek. 

Widzicie panie Pof 
można urządzić i rząd 
marek za mielenie 1 pdskarz zo" wy« 
pieczenie i ludność będzie miała po 
50 fenlgów funt. Ale potrzeba 
spodarza, ażeby rozfeazułi tak robić. 

Pytam się p. Pósłti Rto nomi 
rządzi? dlaczego chleb ffytlowy po 4 
m. a razowy, którego przełknąć nie-
moźna po 180 f. Dlaczego kasza po 
3 m. dlaczego panie Pośle? dlaczego 
i jeszcze raz dlaczego? l \ 

Korol Zakrojczymiak 
właściciel doma w feioiłymstok*. 

Ma onegdiftjszem posiedzeniu Sej­
mu marszałek Trąmpezyński zawia­
domił, źe zapewne dz slaj ogło$zo-
na będzie nominacja nowego mini­
stra aprowizacji. . •, 

W Warszawie m ó w i ł o kandjfda-
tarze p. Stanisława Śliwińskiego,)dy­
rektora syndykatu roln czego » La-
blinie. , 

Sprawy sejmowe! 
Z powodu zajść n^ ostatnicm 

posiedzenia Sejmowemlw dnias 50 
października i oświet!eji|a tej spra­
wy w pismach demokratyczno-naro-
dowych z/dn. 31 października przc« 
słano nam z Kluba narodowego 
Zjednoczenia Lądowego następujący 
komunikat: 

„Pod koniec ostatniHo posiedzę-
nia Sejmd wystąpił-Związek Ludo­
wo-Narodowy z wnioskiem nagłym 
o zmianę uchwalonych zasad refor­
my rolnej w tym dachc, by włościa­
nie mogli nabywać ziehiię i ppnad 
40 mórg ogóiaej swej; własności 
Wniosek ten "f upadł jdyź po za 
Z-wiązkiem żadna grapi za nim nie 
głosowała. Już w ezasie głosowania 
z. ław Związku a nazojąitrż w dzien­
nikach demokratycznóinarodo^ych 
odezwały się wskutek tego ostre^ na­
paści na 'grupy polityczne, dążące 
obecnie do utworzeni^ większości w 
Sejmią a w szczególności na Ndro-
dow? Zjednoczenie Lu4owe. 

ł Jakto — pyta Związek —a więc 
i Narodowe Zjcdnoczeriie Ludjwe 
jest przeciw temu wnioskowi? 

Już samo io rzekome zdziwienie 
dowodzi,, iż demokraci narodowi 
dobrze wiedzą, to co wiedzą wpą^-
scy.i mianowicie: że i; Narodowe 
Zjednoczenie Ludowe I inne grfapy 
tworzącej się większości są za tern, 
by włościanie mogli nabywać ponad 
40 morgów, gdyż silne gospodarstwa 
wł iściańskie będą podwaliną zdro­
wej gospodarki rolnej. 

Wiadomo wszystkich,; źe miedzy, 
innemi ten właśnie pcjrtkt wchodzi 
w/okowania obecne i rria być opję-
ty wspólnym, programejni większpści 
co do sprawy rolnej, ! ' 

Jeśli jednak chce się poważnie 
astallć podsiawy ustawy i rolnej, nie 
można wyrywać jednefia punkt** z 
pośród.wielu i nic moźda załatwiać 
takich spraw wnioskami jnagłemL 

I w tern streszcza sjię cała ta­
ktyka Związku: są zat«m, a nie bę­
dą mogli za tern głosotoać. wjtedy 
zaśLmy na nich napadniemy. 

Być może, iż taka sytua jta w 
Sejmie sprawia Związkowi chwilową 
przyjemność, a czy dla sprawy kjtórą 
chce się przeprowadzi i i jest to do­
brze; iżj upada ona choćby pozor­
nie tylko ^ chwilowa w Sejmie z po-
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jranio z nią woda lekkomyślnego 
dla marnych celów f 1 taktycznych. 
Szkoda, że nad ,16 ri przywódcy 
Związku nie zastana? ill się. 

Przeciw wniosków npałema prze-
i mawiać może tylko j< dtn przywód­

co. Przypadek (a mfy <| nie przypa­
dek) zdarzył, iż tiseśćji Miiiosku wczc-
SnirJ niż inni znał P0><fł Stępiński, 
który też pierwszy |Zp|»Isał się do 
głesa i jedyny prz 
czos z ław dcmokr 
wyeh i nazajutrz w 
sło się wołanie: Oto! 
wej większości 

•rAówial t i nar 

h wów* 
o-norodo-

podnio-
ca no-

demokraci 
e włetif q, $t flrapy 

większości 
4 stapitekie-

dążące 
pozostawia |r«j»ę posł 
90 po m Jejlskledeni; f 

ale 2 îa>Kid ] Narbldbwo-Ladowy 
awaio za (swj: fjaidanicjifzucooic Mód 
na drofe "wrzenia miitkszoSci sej­
mowej. SanfE wiązek •ufjeiąga 9 mic-

, sięcy nie atnlał i nie zdołał jej wy*-
tworzyć, f#»z przeszkadza innym. 
A Kraj potrzepuje i czbędnie tej 
większości dla qehwalcipia konstytu­
cji dlo załatwienia piefefacej i niepo­
kój wnoszącej spratf$ rolnej dla 
wy kalania zdolności do [pracy i ży­
cia systemu parlamentarnego. Bo 
co pomyślą szerokie sif̂ rstwy naro-
da, jeśli Sejm nic ś&loła spełnić 
swyck z,adańta nie zddla bez więk­
szości. | To Kraj dobrze rozumie i 
dlatego złośliwie i doi pustych psot 
uciekające siei jfostępoitanic Naro­
dowej Demokracji nic! znajdzie w 
społeczeństwie uznania., 

lo wśród ludności Łotwy niezadowo­
lenie. 1 wówczas, rzekomo, wodzo­
wie opozycji zwrócili się do Ber-
monta z prośbą zaprowadzenia po­
rządku w kraju. Łatwo odgadnąć", 
co to za opozycja... Rząd Ulmanisa 
—ludowo-demokratyczny, a opozycja 
— istotnie reakcyjno-monnrehiczna. 
Niemcy nadbałtyccy i monarchiści 
rosyjscy, połączywszy się, asiłowbli 
przy współudziale Bermoota wywo­
łać przewrót polityczny i na?* miejsce 
rządu demokratycznego postawić 
rząd rcakcyjno-monorchiezny. I to 
tern prowdopodobnicj. że przedsta­
wiciele organizacji monarchicznych 
— Puryszkiewicz w Charkowie 1 
Szulgin w Kijowie — już usiłowali 
według słów gazet kijowskich, nawią­
zać stosunki z organizacjami monor-
chlcznemi w Kurlandji. 

Równie! i litewsklć biuro praso­
we dotiosi, że Bermont chce zabez­
pieczyć etap swej ormjl. Pułkownik 
Bermont osiągnął pozwolenie na 
prawo korzystania ze zbudowanej 
przez niemców w czasie okupacji 
nowej dwutorowej drogi żelaznej 
Tylża —• Louzargen — Wytowiany -— 
Szawle—Janiszki—flitąwa. 

Drogi "te potrzebne są rzekomo 
Bermontowi do transportowania 
wojsk, aby później przerzucać te 
wojska na inną drogę Aitawa — 
Jakobsztadt—Krci^barg—Rzeźyca i 
dalej na MoskwęJ 

Łotewskie biuro prasowe donosi, 
2c inicjatywa wojenna obecnie prze­
szła do armji łotewskiej, która już 
przekracza ,p zwinę. 

Zwolnienie ̂ zakładników. Pałk dacho\»n$ih. 
V niedzielę ab. delegacja To w. 

Czerw, Krzyża podpisała umowę, 
obowiązującą jednostronnie rząd ro­
syjski socjalistycznej federacji So­
wieckiej respibliki do niezwłocznego 
zwolnienia wszystkich} • obywateli 
Rzeczpospolitej polskiej i ziem za­
jętych przez wojska Ipolskie i wo-
gole wszystkich polaków zarejestro­
wanych lub więzionych^ charakte­
rze zakładników i znajdujących się 
ną^terenie rosyjskiej republiki so­
wietów, bądź to iw więzieniach; pun­
ktach prewencyjnych, fortecach lub 
obozach koncentracyjnymi, względnie 
Powstających na wolności i'jdo od-
transportowania ich wtjaz z rodzi­
nami i służbą domową do linji 
dcmarkacyjne|. Każdy z powracają­
cych ma prawo przcwiejSć do 15 pa­
jdo® bagażu i 20,000 rabji. Przejazd, 
przewóz bagażu, żywienie i pomoc 
sanitarna ha terenie Ro£jfi uskutecz­
nia się bezpłatnie^Jednofzesnie pod­
pisane zostaiy w imienin rządu uro­
czyste oświadczenia o niestosowa­
niu no przyszłość systemu brania 
zaWodników. Delegacja. przystępuje 
Obecnie do pertraktacji; o wymianie 
|eóców cywilnyjch. 

• i 

- Wiadomości polityczne. 
Z powodu wygłoszenia kilka słów 

przychylnych dla Polski na wiecu w 
Londynie płzez rabina i Perlmutra 
niechęć do |pósła-rabinai wzrasta w 
prasie źjrgópowl- któmaj, nie szczę­
dzi rabinowi jjorzJcich wymówek. 

k ogłaśjza 1 „Aonitor Polski8, 
pożyczka państwowa Ifyła wynikir 
następujące; po | dzie*|; n-go paź-1 "'ynęło w okrągłych 

Ch 5|i,000,000, W 
i %'.t> rublach 

Je* 

dziernika r 
cyfrach: w 
Hor. 766, 
481,500,000. 

Zamiary Beriionta. 
. , Pułkownik Bermont l^iłaje uspra-
jiWcdtiwić sid zlzairzuta,|ie pod jego 
dowództwem roąyjskieli; niemieckie 
bandy taruniły się na stójodziclność 
Litwy i Łotwy. Altawslfi biuro pra­
sowe. znajlującc i się %frzy sztabie 
rosyjskiej armji zfifehodttfijh w Aita-
»i' , najwidoczniej * pcitt wpływem 
Bermonta dbnosi, że ciłjct awantura 
Bcrmonta była, sprowokowana tern 
iż, rząd Ulmanisa wproniadził rabun­
kowy system podatkowy '̂ )co w^woła-

Z Helsingforsu donora, że w 
armji Denikina'utworzył się osobny 
oddział, złoźoriy z duchownych ro­
syjskich. Członkowie tego oddziału 
walczą przybrani w' białe szaty i 
przystrojeni w krzyże. Pojawienie 
się tych duchownych wywołuje w 
szeregach bolszewickich niezwykłe 
wrażenie. 

1 Wilna. 
W sobotę w Wilnie odbył się 

wiec w sprawie Inflant. 
Uchwalono pa nim rezolucję na*-

stępującą: 
Oddawszy hołd wojsku i Naczel­

nikowi Państwa, wiec wyraża potę­
pienie propagandzie socjalistycznej, 
domagającej się pokoja wobec nie­
ustalonych granic, i uważając Inflan­
ty za konieczną dla Państwa Pol­
skiego osłonę, przytem z uwagi na 
rozwój tamże żywiołu polskiego, 
proszą zebrani Naczelnika Państwa 
o rychłe zajęcie Inflant przez woj-%. 
sko nasze i otworzenie z nich tamy 
przeciw bolszewizmowi. ( 

IILlFillT. 
Komunikat Sztaba Gene­
ralnego z dn. 5.11. r. b. 

Front Litewsko-Białoruski. 
Oddziały nasze na odcinku 

między Bobrujskiem o.Dźwiną, 
atakowane od dłuższego czasu^ 
porez bolszewików, przeszły d o " 
kontr-ataku, rozbiły i odrzuci-' 
ły nieprzyjaciela w kierunku 
wschodnim. 

Nieprzyjaciel stawiał miej­
scami zacięty opór, który je­
dnak załamał się pod naporem 
naszych dzielnych" wojsk. 

Wzięliśmy dotychczas kilka­
set jeńców i wiele materjału 
wojennego. 

Walki trwają dalej. 
Front Wołyński. 

Bez ^rniany. 
W zastępstwie Szefeu Sztabu General­

nego HflLLĘR, pulkowniR. 

U Naczelnika Panałwo. 
WARSZAWA. 5-11 (PAT). 

Sejmowa podkomisja woj­
skowa i spraw zagranicznych 
bdbyła dzisiaj w Belwederze 
idwugodzinną konferencję z Mfą-
jczelnikiem Państwa. Po prze­
mówieniu d-ra St. Grabskiego, 
proszono Naczelnika Państwa 
p wyjaśnienia w sprawie poli­
tyki zagranicznej i W sprawach 
polny, których Naczelnik Pań­
stwa udzielił. Członkowie pod-
komisji zadawał pytania. 

•: Uczczenie ^mqw«Wego. 
POZHAŃJ ^ . j i (PAT). 

Dzisiaj pod przefwodnictwfem 
rektora (Jniwersyte^tul d-ra Świę­
cickiego, odbyła się narafda w 
sprawie uczczenia zasług Ro­
mana Dmowski ag». Uchwalono 
utworzyć fundację, na wzór fun-
ducji Nobla, której celem bę­
dzie wynagrodzenie za zasługi 
dla Ojczyzny. Nagrodzony o-
trzyma schronisko, oraz pro­
cent od kapitału funducyjnegti 
pierwszy z fundacji tej korzy­
stać pędzie Dmowski. Postano­
wiono zbierać ^kładki w całem 
państwie. 

Ograniczei 4 na kolejach, 
WARSZ 

Aby przyś^j 
JWA3-11 (PAT). 
eszyć .przewoź 

opału i żywndlci, ministerjuim 
komuaikacji p^tanOwiło ogra­
niczyć ruch pociągów osobo­
wych od 10 $. m. na dni 10. 
Bada wstrzymane niektóre po­
ciągi. 

Zamordowanie nr. Tissy. 
1 PRAGA, 3-n. (PAT). 

Z Budapesztu donosząr W 
sprawie zamordowania nr. Tis­
sy aresztowano Maurycego 
Gertnera, który przyznał się, że 
zamordował Tissę. 

Niemcy i Litwa. 
NAUEN. 5-11. (PAT). 

Pomiędzy wojskami litewskiemi, 
a niemieckiemi zawarto ugodę na 
zasadach następujących: i) będzie 
Otworzony pas neutralny, 2) Radzi-
willszki pozostaną w rękach nie­
mieckich. 

Sowiety grożą. 
BERLIN, 5-11 (PAT). 

Z; Wiednia donoszą: Rząd so« 
wjetów zaprotestował przeciw are­
sztowaniu swoich towarzyszów w 
Wiednia i grozi odwetem. r 

U Kolczaka. 
PARYŻ 3-11 (PAT). 

Z Omsko donoszą: Generał ja­
poński Kato przybył do kwatery 
Kołczaka. 

Dżumo. 
LONDYN 5-11 (PAT) 

Na okręcie angielskim, przyby­
łym do Londynu, zdarzyło się 8 
przypadków dżumy. 

Z miasta. 
Kalendarzyk. 

t , 
Dziś: Leonarda, Feliksa. 
J u t r o : Nikandra, Kuryny. ' 

Brak wody i światła. 
Pod Wasilkowem pękła ' główna" 

rura wodociągowa. Woda wytrysła 
na powierzchnię ziemi. Z tej przy­
czyny wczoraj w mieście dał się 
aczuć brak wody wodociągowej. 

Zarząd wodociągów przystąpił, 
do naprawy rury., Praca to niełtit^a, 
albowiem Odkopanie rury w ziemi 
już nieco zmarzniętej a w dodatfa 
wśród strumieni, wpdiy połączone jest l z trudnościami. ' 

..ayT.iyiBiminrin rfŁiiMii m 

Z powoda braka wody fccioroj 
po godz, 3 pp. elektrownio masloła 
przerwać prąd w części mio^tłi. „ 

O godz. 8 wieczorem akoftczono 
prace przy naprawie [ rary 
i o popz. 9 mieliśmy wodę. i 1 Na miejsce wypadku odawoll się: 
prezydent miasta, p. Bolesław Szy­
mański i budowniczy miejski p. Ry-< 
balowicz. , i 

Godziny hartdltt. 
(m) rtogfstrat• rozporządził wkio-

raj, ic do dnio 13 latego W n o 
prowadzić hond el w mieScie: 

w cakierniach, ircstaaiwcjoch, 
herboeiarniach, w sklepach fody 
sodowej do goz. u wieczorem; • 

W sklepach spolywciy^h, pidkar« 
Wach, wędliniąrnioch do gbdi. 8 
wieczorem i w niedzielę i święija do 
godz. 10 zrona i dd g. i do 3 pp. 
We wszystkich innych sklepach, i 
przedsiębiorstwach do godz. 6. w. 

gddz 

przepf-
3 # m., 

w niedzielę i święta do 
zrana i. od 2 do 3 pp. 

Za przekroczenie tych 
sów grozi kara gr?ywich do 
lab 7 dni aresztu. J 

Szkoła policyjna, 
i Dzisiaj odbędzie się ojoczysty 
akt otwarcia szkoły policyjnej Rzą­
dzonej przez d-ra Henryka Jasień­
skiego, Komendanta policji państwo­
wej okręga białostockiego. . i 

0 znaczeniu i celu tej szjcoły pi­
saliśmy przed kilku dniami. 
dostarczyć nam zdolnych pjoliijan-

Ka ona 
tów, stróżów naszego źyclai mie­
nia. oraz obrońców spokoju państwa, 

Akt uroczysty rozpocznie /tlszą 
Św. w kościele parafjulnym o godz. 
9 m. 30 zrana. > 

O godz. ii zrana odbędzie; się 
uroczyste poświęcenie i otwarcie 
szkoły w fabryce Bekkera przy al. 
S-toJańskiej. | 

Opał dla szpitalów. 
D-r Ostomęcki komunikuje nam, 

że onegdaj szpitale miejskif nici by­
ły opalone z winy włościan, którzy 
odmówili stanowczo dostawy drzewa 
do miasta. 

Wczoraj Magistrat dostarczył 
drzewo dla szpitalów, prz|czcm był 
zmuszony ucięć się do rekwizycji 
furmanek. 

Dni wolne od nauki. 
(k) Ainisterjurh Wyznań Religij­

nych i Oświecenie) Pa|Hiczncgo ro­
zesłało do szkół średnich spis, Obej­
mujący dni wolne od zajęć w bieżą­
cym roku szkolnym, oprócz niedziel. 

Są to dnie: i i 5 listopada. 8 
grudnia; od południa,20 grudnia do 
7 stycznia włącznie: 2/ lo, 17 i 18 
lutego,- 25 marca,- od południa 27 
marca do 12 kwietnia włącznie; 3, 
8, 13 i 24 maja,- 3 czerwca. 

W sprawię obchodzenia rocznic 
narodowych postanowiono, źe z wy­
jątkiem 3 maja, należy je obchodzić 
w szkołach**bez przerywania biega 
zajęć szkolnych, przesuwając obcho­
dy uroczyste bądź na najbliższą nie­
dzielę lub święto, bądź t *ź na ; go­
dziny pópołudnio cc tego dnia, na 
który wypada rocznicą. Aożna ; ró­
wnież na lekcjach'w takie dnie czy-
niić wzmianki o walnych w.padkach 
historycznych lub drogich dla naro­
du postaciach. 

Z policji. 
Komendant policji miejskiej i.po­

wiatowej" p Gallas powrócił ; do 
Białegostoku. : 

Poiicja miejska i powiatowa o-f 
trzymała dądoick dró^y^niany, qraz! 
pensję za październik', według po-j 
przedniej normy. 

Od 1 listopada policja będzie O: 
trzymywała pensję według normy; za­
twierdzonej, nieco niższej od | po-, 
przedniej. I i ' • 

Podziękowanie. j 
Zarząd Stów robotników kajoli-

cJcich za naszem pośr;dnletv 
składa Wieieb. ks. prof. Picka-sUc-
rriu .Bóg zapłać" za odpraw thie 
Aszy św. za zmarłych członkót 

i 
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Kooperatywo 
Zarzqd iWoperntywy urzcdnlttw 

państwowych'wvd.Tirr*n»ił lokal dla 
SWOlch składów i sklrpn przy ul. 
M»ma;6»»sk|(ti nr. 22, » doma p. u 
naHowśkici&l na lat trzy. po 1600 i 
m. rocznic.i ' 

Pcfzyczkfe irtb zakop zboża dla 
kooperatyw*! » wysokości soooo m. 
przyrzekł «dildi<5 p. K. Tołłoczko, 
dyrektor Bflttka ryskicao. t 

St r ap w aptekach. 
(m) Pracpf nicy tutejszych aptek 

żydowskich! Id^dali dodatków dro-
źyinionych. ;•¥ aptece Kurickicgo 
strajk trwa 6f kilka dni. W innych 
aptekach żądania uwzględniono. 

piekarzy. 
e przystąpili do f ra-
wylkę otrzymali. Za 
płaty nic otrzymają.. 

.zkleleryi 
Robotnicy, zajęci kopaniem 
do riobót brokerskich prty 

ki •'.WtesOTfefklcJ znoleżti szkielety 
jodikie. Zawiadomiono o • tem po­
licję. • '" ! 

Poty pracy. 
|m) W fabfvce Grimberga przy 

al. •Awowiccljlcj robotnik kichał 
Zyko Wpadł ppó maszynę, któro od­
cięła ujm nogę 

• % s ą d ó w . ' 

W c ^ a j sąd pokoja skazał io«to 
letniego Szymęnn Kwotera za kra-
dztó (przy pomocy wyjęcia szyby w 
oknie) pa szeSe miesięcy więzienia. 

Napady bandyckie. 
wtorek ó flodz. 6 wieczorem 

przy ołpcy Angielskiej Mi 7, doko­
nany został zbrojny napad bandyc-

i ki na Sklep ftrona Lacha, którego 
: bandyci ciężką poronili nożem. 

Następnie bandyci adali się do 
.nofjonny Kozłowskiej, gdzie porani­
li tółnitrzfl, następnie ociekając o-

ttteft ft4rjapolsta nepadlt na ulicy 
pod Hi 29. na gospodarza z majątka 
Rogowa pow. Białostockiego, Julia­
na Turowskiego i żonę jego Teofilę 
Turowską. Mamrotanie o pomoc, po­
licja zarządziła pościg za bandyta­
mi. Wkrótce ujęto bandytów-. Stani­
sława Zmejde, Bolesławo Wiśniew­
skiego, Józefo: Wiśniewskiego, Bole­
sławo ćłogiteuncza, Alekftmdra Bi-
dfyckiego, Józefa Kragicla (zwanego 
bandyty pod pseudonimem Biały Jó-
zJk) • ' ' 

Okutych w kajdany odwieziono 
do walenia. { 

Rany zadawali oni nożem sprę-
źynowym. ^ 

Ofiary zucłiwołych bandytów, po 
jąpatrzchia ran na miejscu zbrodni, 

_ Odwieziono do szpitala miejskiego. 

t. okolicy. 
Kradzieże koni. 

f ' ' 
We 

toczko t!00, Fi. tttnkicwicz to E. 
Jcskr ip, M. Szrakowskl to, Jan­
kowski t, Jakimowicz 1050, Fr. Fi-
lipnwii-z | 50, Klimkiewiczdwa 5, 
IłziiihińsM 20, h. Hasbach p , W. 
Hashach 20, I. Rybołowicz io, Gliń­
ski Fri 10. Riqicrt 20, Sadnitowskt 
25, St. Młyńczyk 10, s. Koczhrński 10, 
noskolcwski 50. S t Przedpełski a. 
Razem 577.50, oraz p. W. Łusz­
czewski ciepły kozazsek. ; 

MAŁY FFJLETON. ; !' 

Ze sfa. 
u Jóiefa 

ni gta dobranego kłucia 
we ws) Choroszczy po*. 

Bialostock. skr«diiono klacz gnladę warto­
ści 8000 mk. 1 kł&z siwą wartości 6000 mk. 
I wóz i Mpnnżą Wartości 2J)0 mk. P̂O 

Dla s n iiiintitkiti. 

łc B i a ł o s t o c k i , 
- '*>•'.'• 

lonty 
to*cl 

Mm? imietb. 
Kzccz dzieje się przed poru dnia­

mi w jednej 7. większych fabryk lu­
belskich na zebraniu, które miało 
zadecydować o poparciu t̂roljku ior-
nali przez strajk powszechny robot­
ników m ejskich. 

Na przygodną mównicę 
agitator fcomunlstyczny i w 
Pgłnej frizesów, a marną 
żną wygłoszone] przemówie-| 
je zebranym jak bardzo pożj 
dla I proletariatu będzie 
powś^ecJ 
ga się ci 
lud robi 
I , .Mów 
macha r< 
cały spo 
ność, no 
kiś efektu 

ny i że tego czynu 

hodzi 
długiej 
lszczy-
klaru-
cznym 
strajk 
domo-

aświodomiony klasowo 
-y- • • \ 
zapala Się eoroz b ardzicj, 

kami, pluje, parska, jest 
ony, wzruszony, it okrop-
zakończenle wyrzuca ja­
wny frazes w oczekiwaniu 

oklasków] 
Ale addytorjum milczy ob ajetnie, 

Zimne jakby trochę iachm irzonp. 
Gsza, nikt głosu nie zabiera, nikt 
nie protestuje, ale też i nikt tiie o-
świadczą i się za wnioskiem. 

Kłopotliwą sytuację przeryi m tro­
chę niepewny głos prelegenta. .'" 

— A biec strajk, jak tylko przyj­
dzie taki rozkaz? 
* Wówczas jeden z robotników sie­

dzących pod oknem, wychyla się ha 
ulicę i wejiła: leci, leci. , i 

Zaciekawieni robotnicy zrywają 
się z miejsje i- cisną się do okna. 

Ulicą pęldzi mały ośmioletni Cha-
imek .po^iejwając sztandarem o bar-
wach, *sjo4iStyczno-dziecięcych|. 

— Otó (nacie delegala z rozka­
zem sUcjIcowanio — objaSnia robo-
ciarz. 

Żywiołowy śmiech buchnął na ca­
łej sali i | robotnicy w doskonałych 
humorach! rozeszli się do domów. 
O strajku! 
wy. 

Za to 

nie było już więcej mo-

w pewnej gospodzie gdzie 
po trodaejh ofiarnej pracy pożywiają 
się „obrońcy ludu" dziwnie posępne 
panują riastrbje, a potrawa mają 
przykry smak octu i piołunu, 

RaiMji u Likibki i . 
W tych 

wych na 
przedml 
Janowskteg 
i "uzbrojon 
rorytowa 
męskie, ga 
butów, oi 
koron. 

Dokona 

dla kołnierzy 
w Falskim 

Kole PoHtk w 

Ma ciepłą gdzież 
W blałostotkiego 

lotym Krz*ża przy 
Białymstoku zażyły ofiary osoby na-

ające: ; [ 
/Ybskąlewskn m. 10, F\. Szwar-

cówłia fo, F, ;Lewgowtowa 10, W. 
Kit^zel p, Si. [Wuzniacki 10, Kic-i 
sewettcii io, iy. Stolecki 10, Lcwo-
nowicz bo. D.f Andrzejewski 5, Fi. 
Toriswi^towi 5y I. Hrynifwski 5, 
Wladzik Lĉ flC>wt5,W. Sadnickarz 10 
W. Andwejók [5, St. Szymulski 3, 
F\. KaUs!zeróS»M ^. l< Kononowl-
czówna |5, F\. Szwalbe 5, St. m-
mińsklś, Ad.[Szwalbc'3, E.*Szwfi' 
be 5, To^mund^Kitszel 10, Airosław 
Kitszeł1^, St« ftłynczyk 5, K. Toł-

do pobliski 
*tmis!ll go 
napadzie n 
Mu wrócić 
nlyilał o 
bandytom 
policję,8 któi 

™ W i 
cego z Ja: 
laka, mit: 
Brzozówka 

wszy 
ko w I 

rabunku 
wszy Watrakowl ręce 

bandyci 1 związa-
zabralt go 4e sobą 

lasu. gdile groźbąl śmierci 
przyrzeczenia, te policji o 

zawiadomi, poczem pozwolili 
domu. Watrak naturalnie nie 

iu prjyrzeczenla danego 
zawiadomił o napadzie 

poszukuje bandytów 
sszłym tygodniu na^pojurracają-
arku w Kraśniku, flndrkeja Wo-
ańca wsi Polichna Górha, gm. 
pow. Janowskiego, nabadlo w 

lesie 3-ch i^zbrojonych1 w rewolwer]' bandy 
tów I zrabowało mu różnych rzec cv na o-
gólną sumę 2042 kor, oraz gotówką 140 
koron. 

— Dnia 23 b. m. około 10-cli j zama­
skowanych 1 uzbrojonych bandytów napa­
dło na dom; Szmula Lewina we ws Topko-
wo, pow. Janowskiego I zrabowało r#nych 
rzeczy wartpsci iokoło 5,000 kar. 

Frzenuiie Mi i M i i 

I złotą ręcznu torebką 
100,000 mk 

damską. war-

Pod Mllowlcami zatrzymano Piszla Blut-
sztejna z Warszawy, popisowego, który usi­
łował zbiedz do Niemiec. i 

Aresztowany, w drodze do sędziego 
śledczego, chciał przekupić żandarma, wrę­
czając mu 500 mk. łapówki, lecz spotkał się 
z odmowa., 
i W aresacle podczas szczegółowej rewi­

zji znaleziono przy Blutsztejnle 18 złotych 
dziesięciorublówek, które skonfiskowano, o 
uciekiniera przekazano władzom wojsko-

E i t l l l . 

W tych 

r* 
ni) 

fołśkte T-woi Popierani 
czyfttaietwa. w {B^ałymsto: 

o praa^ 
toku. 

dniach, jak donosi 
funkcjonarjilsze wydziału śledczego) 
snowm arfesztowall w f 
dów. przy których znali 

dzisjuj 
500 

wjtastty). 
za 

dniach,w godzinach wieczoro-
gospodarza Jana Watrak/i na 
Zakościelnego Urzędowa, pow. 
napadło 3-ch zamssklwanych 

w rewolwery bandytów a ste-
domownlków zrabowali futrol 

Itur czarny, 2 pary Wysokich I 
inne rąeczy na sumę 4.000' 

.Iskra", 
w So-

WHRSZAWA 5-XI (Teł 
Ha giełdzie płacono 

ruble carskie {100 i 
120 50, 117.50 i 118.50. 

Zn ruble domskie (1000 
51 —54—52; drobne 47.50- i 

Zo korony oostrjockie 5J.00 m. 
52.65 m. 

rmMi) 

rW.). 

Okręg Białostocki 
innirr.n nmmm nnn mm 

p. producentów Jskc 
:lemloplodttw nieobjętych monopolem, Jak to: 

ko I firmy skupujące, ze przez u zawiadamia wszystkich p 
poczęty skup ztemloplodtt 

Gryki, prosa, Kasz z nich, Grochu, Fasoli, Mieszanki, Wyki, Pelut 
| nych strączkowych oraz wszelkiego rodzaju. Makuerrów 

w kałdej lloifcl loco składy w|asne. lub wagonowo loco ^stacja -odbiorcza 
, szerokotorowej. 

Panowie reflektanci zechcą zWrocIć się o Informacje do biura okręgowego 
blście lub piśmiennie, pod adresem Białystok,. Warszawska >k 26. 

P o s z u k i w a n i są agenc i . Kó'kom Rolniczym ! wiejskim kooperatywonj 
lamy pierwszeństwa. 

13= 
Sr Sprzedaż trunków monopolowych 

W Y R O B Ó W W Ó D C Z A N Y C H 
różnych win i k o n i a k ó w 

WOLF (3RUDSKI 
BIAŁYSTOK, ul. Sienkiewicza Nr. 28ja. 

kólei^ 

oso-

»dtie» 

HgjgSSSBeEa^ a i e ^sssssg^B 

P, Muszyńsk iego Restauracja „ M o n o p o l 
Wytworno kuchnia. 
W czasie obiadów i kolacj i koncert 

Ul. Kilińskiego Nr. 3. 
Pierwszorzędne napoje. I I I Ceny 

smyczkowy. 
dyrekcją p. 

niskie* 
(Kwintet; muzyków warszawskich pł** 
Gośka. 

D-r ALTFBLD 
z Warszawy 

Choroby skórne, weneryczne 
i njoc«opłciowe 

przyjmuje w gab. 
Dra K R Y Ń S K I E G O 

od 4-—7, Lipowa, 33. 

Dr. H. GRODZlfiSKl 
z WflRSZHWY. 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłclowe. 

fPrzymuje od 4 do 
Rynek Kościuszki 9. 

8. 

D-r WACŁAW KON 
Choroby wewnętrzne (specjalnie żołąd­

ka i kiszek) i weneryczne. 
Wykonywa analizy moczu, krwi, plwo­

cin I Inne. 
Przyjmuje od 3 do 6. 

ul. Sienkiewicza 39. 

Teat r Dnie ki POMttkuJe wfteriw 
l O H l l r U l a R l reflektanci czytojącf 
szybko I wyraźnie zechcą składać opr ty ul' 
Pałacowa J* 2 u p. J- Knaupa od 3j- " 

^Łąt 

D-r A H 1 G 1 E R 
ą- z WAU8S5AWY 

Ghorobtf skórą*, wenę* 
^rgezne i moczopłaoyc 

pd 1—3 i 5 - 8 . 
Ul, Siinkiewicza (Wasllkowska) 28-a. 

Polskiego swiązktt zawodowego 
przemysłu włóknistego, 

Członkowie kooperatywy i zwtgzkaj moi* 
nabywać: ryz, łasolę, słoninę, siedzi-, ^ ^ I ^ ^ 
różnego gatunku, kawę, herbatę, faffawfe 
świece i Inne artykuły pierwszej pprzwlC 

Z A R Z Ą D 

JL 

GABINET DENTYSTYCZNYT^ 
S. U Ż A Ń S K I E G O 
Sienkiewicza (Wasllkowska) 5 

Usuwanie zębów bez bólu. 
Nowoczesna technika. Wojskowym 

,1 urzędnikom ustępstw 

Hurtovynia Polska 
(skład wędlin) otwarta została pnqf 

ulicy A r t y l e r y j s k i e j J# lj 
Na składzie zawsze w wielkim wyborze 
i po cenach umiarkowanych: i*j|§eł-
kle wyroby masarskie oraz słowna, 

sadjo, kaszanki i t. d. 

We czwartek 30 październik^ 
7 < r i n < i ł -r»i<*« f a sy szplcó4 malcl 
^ S 1 1 1 ^ P , C S » brudno-białejz ruda­
wym odcieniem, wabiący się .Lord".|Znałaz» 
ca zechce go odprowadzić dó zawiadowcy 
stacji Białystok osobowy p. F. 
rzejskiego Zfl NftORODą I 1 § 

ranciszka Wie-
)ą I 100 WftRfełC 

ORAZ 20 0 PAPIEROSÓW. 

0-rmetf. Stefan Jermałowiez 
Z WARSZAWY 

b. asystent kliniki uniwers. profesora 
Meisserai v>e Wrocławiu, 

Choroby weneryczne, płciowe 
i skórne. 

Przyjmaje od g. 4 do 7. 
Ul. Kilińskiego (b. Niemiecka) M 6ft. 

tianie 
Biało* 

Pianino w dobryms 
kupi T E A T R P O L S K I . I 

Wiadomość w Redakcji „Dziennika) 
stockiego", | : 

O g I o s z c n i ej 
Niniejszym podaje się do wiadomości uciąr 
cej się młodzieży, ze w 5-ej klasie ; koedui-
kacyjnego Seminarjum w Wołkowy^ku s<» 

wakujące_m|ejcca;___j_ 
tub Pokoje do wy* 

'»,- U-: 

w pobliżu granicy 4 ży- P o S ^ d V eksP^Jentkl poszukuje mtoda 
naleziono 1>4 Aiłe bry- \ , X , ,f « o s o W " ° l e r t y w ^mln l« l r« : 

1 cjl Dziennika".' 

umeblowane 1 tub 3 
najęcia ul. Monopolowa 

Easa' ielazna,pra
h*to 

duża, baukowa, ó podwójnych drzwiach, % 
sprzedania. U'. Sienkiewicza, m. ** 
kowyskiej •_ j . | t ' ; ,M 

:ł«fa-
helmobska* 

Polstói wakoraia adziołowa w Biatymstoka. R e d a k t o r Benedykt Fili 

p. wołf 

fe&w! 


